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DODATEK PARAFJALNY
Jsdnijcitt prenubnbrałoiuw d o  T Y G O D N I K A  „ N I E D Z i E L A ’ aposm bih  bądź,

prasy katolickiej. Parafja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny. nietylko czytelbikiem.

Porządek nabożeństw
w Kościele Parafialnym  

Wnieb. Najśw. Marji PKnny.
N ljdiijla Z:Z (o  Świątkach — 30 wrieśnla Cr.

H g. 6 P/jmurja Msza św. z nauką — 
ks. Kan. Jankowski.

g. G Msza św. z nauką — ks. Mgr. 
Brodziński.

g. 9.30. Msza św. dla sŁkół — ks. Kan. 
Jan!:.owśki. Nauka — ks. Mgr. Brodziński.

g. 11. Suma — ks. Prot Giebartowski, 
kazanie — ks Lopacińsk1.

g 12,30. Msza św — ks. Lopaciński. 
gf. 9,30 W  Hucie Milowice Msza św. 

z nauką — ks. Jung.
Oli g. 18 <L 29 IX do g. 13 d. 0 X 

dyżury pełni ks. Mgr. Brodziński.

Kalendarzyk Zebrań.
(Dom Katolicki).

Niedziela 30 wrzeiala nr g. 12,1.5. Ple- 
r._me K. S. M.; g. 12,15. Trzeci Zakon 
S  ff. Dominika; g. ±6,30 Pler.^rne K. S  K., 
8* 17. Plenarne KSMM; g. 17,30. Rada Ż. R. 
^  Pomea lał.k  1 laidziarnlka br. g. 18—

V t8 5 S R T  paSBtonalka \t g. 20. Za­
rząd Parafialnej Akcji Katolickiej.

Środa 3 padditerniKi br. g. 18—19. Bi- 
bfioteka Parafialna; g. 19,15. Zbiórka za­
stępowych K.S.M.Z. g. 19,30. Dyżur K.S.K.

Czwartak i października br g. . S e ­
k c ji Euchtryrtyczna K. S. K. g. 20. W t-  
k i w K. £  M

Piątek 5 października br. g. 17. Pań 
czynnych Stow, Pań Miłosierdzia Sw. 
Wincentego ń Paulo; g. 18—19. Bibfioteka 
Parafjaln-

Sobota 6 pjidzlernika br. g. 10,30. Ko­
lo Ministrantów.

Ntedi »l« 7 paźdrli ruin. br. g. 12. Pro- 
Paganduwe Akcji Katolickiej; g. 16,30 Ar- 
cjb iactw o Straży Honorowej i B , actwo 
Serca Pana Jezusa; g. 17. Plenarne KSMZ.

Komunikaty.
W  dzisiejszą niedzielę i w przyszłą 

t. j. pierwszą w m. październiku procesje 
jubileuszowe nie odbędą się.

Podaje się do wiadomości, że zgła­
szanie chorych, do których ma przyje­
chać ksiądz należy pudawać na pry marji 
od g. 6 —7, aby wcześniej można jechać 
do chorych, gdyż później księża zajęci są 
w szkołach.

Flarwizoizidpy Zakład Pogizabowy
,.J . R Ą C Z K A "
SOSNOWIEC, Prez ■oioloklegn 13. Tal. 8-38 

Załatwia pogrzeby solidnie i po 
cenach najniższych.

Z „Dnia Chorych" 
w Sosnowcu.

Nie biak na szczęście jednostek 
1 ocganizacyj, pomnych prawdy, że 
„wiara Dez uczynków martwą je s t-'.

Uczynki miłosierne co do ciała 
i duszy zajmują jedno z pierwszych 
miejsc.

Chorych odwiedzać... Smutnycn 
pocieszać...

Stow. Pań Miłosierdzia Św. 
W incentego a Paulo, pragnąc osło­
dzić w miarę możności smutną do­
lę chorych — wiernych naszej pa- 
rafji, zorganizowało w ub. środę 
„Dzień Chorych" w Sosnowcu.

Od wczesnej godziny znać już 
było wzmożony ruch przy kościele 
parafialnym i przed Domem Kato­
lickim. Ofiarowane specjalnie na 
ten cel pojazdy zwoziły ze wszyst­
kich stron chorych, przykutych do 
łóżek ciężką niemocą. Smutny był 
to korowód. Obók zoranych bFóz- 
dami starości oblicz — dostrzec by­
ło można młodzieńcze twarzyczki, 
nacechowane obok łagodnego smu­
tku, płynącego z nieuleczalnych 
często chorób, promykiem radości 
ze zgotowanej im przez dobrych 
ludzi odmiany.

Zwieziono zgórą stu nieszczę­
śliwych. Ulokowano ich na krze­
słach, fotelach lub na noszach w 
środkowe) nawie przed presbiter- 
jum. Przed Mszą św. ks. kan. Jan­
kowski przemówił do zebranych, 
a jego serdeczne słowa były pochła­
niane przez słuchaczy — jak ożyw­
cza rosa przez spragnioną pokarmu 
ziemię. W  oczach wszystkich zaja­
śniały łzy. O godz. 9-ej ks. kan. 
Jankowski odprawił uroczystą Mszę 
św. z wystawieniem Najświętszego 
Sakramentu. Chorzy gremjalnie przy­
jęli Komunję św Po błogosławień­
stwie uczestnicy przewiezieni zostali 
do sali Domu Katolickiego.

W  czasie wspólnego śniadania 
urządzonego dla chorych, dzięki o- 
fiarności miejscowego społeczeń­
stwa, które tak hojnie pośpieszyło 
z darami pienieżnemi czy też w na­
turze — druchny z Katolickiego 
Stowarzyszenia Młodzieży Żeńskiej 
odtańczyły krakowiaka i odegrały 
na scenie sztukę „Ostatnie Zdrowaś". 
Zespół symfoniczny druhów uprzy­

jemniał swą grą chwile wspólnego 
pobytu.

Uroczystości tego rodzaju są w 
szarem życiu ludzi przykutych czę­
stokroć od lat wielu do łoża bole­
ści — atrakcją nielada.

Dla upamiętnienia uroczystego 
dnia odbyła się przed głownem wej­
ściem do kościoła wspólna fotogra­
fia choryth i organizatorów.

Jakie wrażenie wywierają tego 
rodzaju uczynki miłosierdzia świad­
czy wymownie zachowanie się kil­
ku, zainteresowanych tak wielką 
liczby chorych, żydówek, które po­
informowane przez jednego z obe­
cnych wiernych o celu tej uroczy­
stości — nie zdołały powstrzymać 
łez cisnących się im do oczu. „D jeń  
CLoiych" wyparł z ich duszy od­
wieczną nienawiść do wiary Chry­
stusowej. Mało —  znać było nawet 
najwyższe uznanie! Bo wiara żyw i 
zdolna jest dokonać cudów, a żyje 
ona tylko przez uczynki!

Po skończonej uroczystości cho­
rych odwieziono powozami do do­
mów, gdzie znów będą wyczekiwać 
tak upiagniouego dnia pociechy dla 
ctiorych ciał i smutnych dusz.

P o d zięko w an ie .
Zarząd Stow. Puń Miłosierdzia 

św. W incentego a Paulo składa naj 
serdeczniejsze podziękowanie tym 
wszystkim, którzy przez złożone 
pieniężne czy też w naturze ofiary, 
przyczynili się do uświetnienia 
„Dnia Chorych" i urządzenia dla 
nieszczęśliwych uczestników wspól­
nego śniadania.

W szczególności wyrażamy po­
dziękę W W P P . Dyr. Kraupemu, 
Dyr. Michałowskiemu, Szanownemu 
Zarządowi Sosnowieckiego Tow. 
Kopalń i Zakładów Hutniczych, 
zawsze skoremu do niesienia po­
mocy biednym Magistratowi m. S o ­
snowca za łaskawe ofiarowanie ko­
ni i powozów dla przewiezienia 
chorych do kościoła oraz Sz. Za­
rządowi Polskiego Czerwmnego Krzy­
ża za wypożyczenie 2 par noszy i 
za wydelegowanie Siostry Miłosier­
dzia do opieki nad chorymi.

Również gorące podziękowanie 
składa Zarząd JW Panu Dr. A . Bili- 
kowi za gorliwą pomoc, niesioną 
chorym podczas tej uroczystości. 

_________________________Z A R Z Ą D .

Zapisujcie się na stałych abonentów „Niedzieli" z „Dodatkiem Parafjalnym".
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( I  s tóp  Ife fe o g ć is tó e j Pani
-

Czy tez będzie tłottaiecm a Mczba 
uczestników? — pytali się wzaje­
mnie orgjmiatAorzy zapowiedzianej 
na dżltń 2 2  bm. pielgrzjTmki z na­
sze] parafji do Częstochowy.

Niestety1 jakby na złość zobo­
jętnia! ym i niewierzącym, którzy w 
politowania godnem zaślepieniu 
twierdzą uparcie o wzrastającym  
zaniku wiary w szerokich rzeszach 
—  wierni naszej paiafji ruszyli gro 
madnie do zapisów Zgórą tysiąc 
pielgrzymów wyruszyło z Sosnow­
ca, by złożyć hołd Matce Najświę­
tszej.

w  sobotę 22 bm, o godz. 14-ej 
pielgrzymi zebrali się w kościele 
puratjalnym, skąd po nabożeństwie 
ruszono, przy dźwiękach orkiestry  
i wśród śpiewu pielgrzymów na 
dworzec. Wypełniony do ostatniego 
miejsca pociąg ruszył o godzinie 
15,15. Pieigizymkę mowadzili ks. 
kan. T Jankowski i ks. pref. Lopa 
emski.

Z dworca częstochowskiego piel­
grzymi udali się we wzorowym 
szyiku na Jasną Córę. Na spotkanie 
wyszedł O. Justyn, który witając 
wiernych naszej paralji serdeczncm

Erzemówieniem, zachęcał do zasicar- 
ltmia sobie jak największej ilości 

łask u Jasnogórskiej Pani, która jest 
hojną nad miarę, jak każda matka. 
Po wstępnych modłach przed cudo­
wnym obrazem — pielgrzymi ro­
zeszli się na spoczynek.

W  niedzielę o świcie już śpie­
szyli wszyscy do kaplicy oddać hołd 
Najświętszej Matce, błagać ją o ła­
ski i błogosławieństwo na dalsze 
życie, podziękować Jej za zdroje 
task otrzymanych.

Po odprawieniu Drogi Krzyżo­
w e j  — o g Ł ks. kan. Jinkowbki 
odprawił przed MatKą bożą Cudo­
wną uroczystą Mszę św. z wysta­
wieniem Najświętszego Sakiamentu.

Żywa wiara wiernych i szczo­
drobliwość Matki Bożej sprawiły, 
<ze na niejednem obliczu smutnem, 
znękanem znojem życia — zajaśniał 
blask wewnętrznego spokoju, ufno­
ści i mocy ducha.

Po południu dla zyskania odpu 
stu |Ubileuszowegu p ielgr/ym i od­
wiedzili grom adnie kościół św. Bar­
bary, skąd wrócono na uroczyste  
nieszpory do klasztoru.

Z ociągania się 7  wyruszeniem  
na dworzec łatwo było można wy­
czytać jak żywo i mocno przywią­
zani są prawi katolicy do Matki 
Częstochowskiej.

Pielgrzymkę żegnał O. Justyn. 
W  prżemówieniu swem czcigodny 
Sługa Pani Jasnogórskiej położył

nacisk na nowy obowiązek, jaki 
wierni przyjęli na siebie piZez za- 
dzieizgmęcie ściślejszych ,/ięiów  
z Matką Częstochowską,

•— Bliźni, stykający się z wami, 
muszą widzieć w waszem postępo­
waniu, że pobyt u stóp Najświęt­
szej Panienki wywarł na was zba­
wienny wpływ, źe dokonał zmiany 
w dusza, h waszych, umocnił w w ie­
rze i gorliwości w oddawaniu czci 
Matce Bożej i Jej Synow i’ — wo­
łał mówca.

Wzruszeni słowami Czcigodnego 
Ojca pielgrzymi udali się jeszcze do 
kościoła św Zygmunta i do kace- 
dry, skąd ruszono na dworzec.

W  pociągu, mimo podniosłego 
nastroju, zdobiącego wiernych— pa­
nowała radość. Dzielono się wła3- 
nemi wrażeniami; tu uglądają pa­
miątki kupione dla swych bliskich, 
tam znów obdarzają się wzajemnie 
milemi upominkami. Od czasu zaś 
do czasu popłynęła pieśń podniosła, 
namaszczona natchnieniem, podzięką, 
żywą wiarą i promienną radością...

Sosnowiec. Godz.ina 21. Pielgrzy­
mi tworzą szeregi. Orkiestra na cze­
le, za nią izesza wiernych z pieś­
nią na ustach. W kościele parai,al- 
nym po błogosławieństwie i oko- 
licznośniowem przrmówieuku ks. ł <0- 
pacińskiego pielgrzymi raz jeszcze 
pudziękowdi w gorących stówach 
Mntce Bożej za Jej opiekę i prze­
możne pośrednictwo u Syna.

Wiadomości.
Zarząd Parafialnej i  kej i 

Katolickiej.
Dnia 2 października b. r. przy­

pada miesięczne zebranie ■darzą lu 
Paraf ja Inej Akcji Katolickiej o go­
dzinie 20 w Salce Domu Katolickie­
go. Na zebranie to winni przybyć 
prezesi i prezeski Katolickich Sto­
warzyszeń Akcji Katolickiej oraz 
powołani do Zarządu pizedstawi- 
ciele organizacyj katolickich.

Katolickie Sto w. Kobi«t.
Zarząd K. S. K. przypomina swym  

członkiniom, że w czwaitek dnia 4 
października b. r. o godz. 19,30 od­
będzie się zebranie Sekcji Euchary­
stycznej.

Równocześnie Zarząd K. S K. 
zawiadamia, że w tj m miesiącu wy­
jątkowo zebranie plenarne odbędzie 
się w czwartą niedzielę miesiąca, 
t, j. dnia 30 b. m. o godz. 16.30.

Ze względu na ważna obrady

i sprawy uprasza się członkinie o 
1 aknfjticżniejszy udziwł V tein ze­
braniu.

lUpsiząazenle fnuidza 0 |M I S p ta ie j
1  „ la  ju llstopala 1031 r

o chowaniu zmarłych i stwierdzaniu przy­
czyny zgonu, wyda le w porozumieniu z 
Mirusuem Spraw W ewnętrznych i Mini­
strem W yznać Religijnych i Oświecenia 

Publicznego.
(Dz. U. R. P. i 934. Nr. 18. Poz, 10Bj.

(c. a.)

§ 12. W  razie uzasadnionej wąt­
pliwości co do tego, czy osoby pra­
gnące pochować zwłoki, mają dc 
tego prawo w myśl art. 2 ust. 1, 
winien zarząd zakładu, w któiym  
osoba zmarła, lub powiatowa wła­
dza administracji ogólnej, o ile zgon 
nastąpił w prywatnem mieszkaniu, 
zarządać udowodnienia tego prawa.

§  13. Zwłoki, nicpochuwanc przez 
rodzinę i inne osoby, wymienione 
w art. 2 ust. 1, będą przekazane 
zakładom uniwersyteckim, o ile za­
kłady te zgłoszą zapotrzebowanie 
na /włoki i zapewnią odbiór po o- 
trzymamu odpowiedniego zawiado­
mienia.

§ 14. W szystkie gminy na ob­
szarze Rzecz3rpospolitej obowiąza­
ne są w mysi postanowień art. 3
W pi OWT«d*ie m) ™  rłrfj InMtMNWMr.
dzanie zgonu i jego przyczyny w 
każdym wypadku śmierci.

W  tym celu każda gminu winna 
jest powołać odpowiednią liczbą 
osób, upoważnionych do wykonywa­
nia tych czjmności (§ 15), jako tez 
opłacać ich pracę.

§ 15, W  miejscowościach, w któ­
rych zamieszkuje lekarz, jako też 
w promieniu 4 kim. od tych miej­
scowości, zgon i jego przyczyna 
muszą być stwierdzane przez hdra- 
rza.

W innych miejscowościach czyn­
ności ie  spełniać winien oglądacz 
zwłok, t. j. osoba, która przeszła 
specjalne przeszkolenie w zakresie 
stwierdzania zgonu i jego przyczy­
ny, uzyskała świadectwo, wydane 
przez powiatowa władzę administra­
cji ogólnej, upoważniające do wy­
konywania tych czynności, oraz zło­
żyła ślubowanie na ręce tej władzy.

Przyjmuję robotę do haftu maszynowego 
białego i kolorowego. Ceny przystępne.

Stanisława JurkowiKa
Sosnow ec, ul. Szewska 8 m, 8.

SekreUrjat Parafjalny.
Sekretarjai Parmfjalny załatwia wszel­

kie sprawy związane z pracą karolicLą 
w paiafji Dom Katolioki, ul. Frez. Moś­
cickiego 16 Godziny urzędowe w niedzie­
le i dni powszednie za wyjątkiem ponie­
działku od 6 do 11.

Ba4ikłor: Ks. Teofil Jar-kowski. — Wydawca: Sskretaryat Parafji W niebowzięcia N. M. P. w Sosnowcu.
b ra k . B»»nowl«rkl« Z»kl»dj G n f lc n e ,  bp. i  egr sdp. w dmiwci.


